em 


Prenumerata wynosi rocznie: w Galicyi 50 Koron (pół- 
recznie 25 Koron), w Niemczech 40 Mk, w Ameryce 16 Dol. 


Konto Polskiej Pocztowej Kasy Oszczędności Nr. 140.957. 
Kraków, dnia 7 marca 1920 roku. 
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Rok XXI. 


reformę Wyborczą Co had powiatowych. 


Jak już pisaliśmy, gazeralny delegat dr. Ga- 
łecki przy poparciu witosowców cha ał przemy- 
cić wybory do rad powiatowych na podstawie 
przestarzałej ondynacyi wyborczej z r. 1866 (1), 
kiedy to szlachta wszechwładmie trzęsła Gali- 
cyą. Wskutek tego wszystkie rady powiatowe 
opanowali szlachcice tub ich sługusy. Ondynar- 
cya bowiem wyborcza była tak ułożona, żeby 
szlachcie i kapitalistom zapewnić zupełną prze- 
wagę. 

Mianawicie wybiera się do rady pawiatawej 
w następujących grupach: 1) wielka wĄasność 
ziemska (szłaęgomy), 2) najwyżej opodatkowani 
przemysłowcy i kupcy, 3) miasta, 4) gminy wiej- 
skie. 

Do pierwszej grupy wielkfej własności ziem- 
skiej neleży tzw. większość tabularna, t. zn. ob- 
szary dworskie, opłacające rocznie przynajmniej 
200 koron podatków bezpośrednich. Do drugiej 
srupy najwyżej oqpodatkowarych przemysław- 
ców i kupców miależą ci właściciele przedsię- 
bkomstw przemysłowych, gómiczych i handlor 
wych, którzy cpłacają rocznie przymajmniej 200 
koron ;podiszitku bezpośredniego. Do trzeciej gru- 
py miast należą mkasta i miasteczka. Do czwiar- 
tej grupy gmin wiejskich wszystkie gminy wiej- 
skile. Podział nandatów między te cztery grupy 
nastepuje wedle opłacanych przez nie podatków 
hezpośrednich. Aby nie dopuścić do większości 
chłopskiej w radzie powiatowej, istkdeje specyal- 
ny przepis, który postanawia, że na żadną gru- 
pę nie może wypaść więcej, niż 12 członków. A 
wiięc, choćby chłopi płacili w damym powiecie 
podktików bezpośrednich np. tyle, że przypadało- 
by ma niich 16 członków, mie mogą mieć więcej, 
ndz 127 

W grupie miałst prawo głosowania przysługu- 
ie radom aniejskim, względnie burmistrzom i 
wybranym :przez rady miejskie wyborcom (1 na 
250 mieszkańców). 

W grupie gmin wiejskich prawo głosowanija 
przysługuje wójton i wybnanym przez rady 


gminne wyborcom (1 mia 500 mieszkańców). Aby 
tu utrudnić jeszcze bardziej chłopom wybór 
swych przedstawicieli, postamowiceo, że w gru- 
pie gmin wiejskich mają prawo głosowania ci 
właściciele dóbr tabularnych (obszarów dwor- 
skich), którzy opłacają rozenie mniej niż 200 ko- 
ron podatków bezpośrednich, więcej jednak niż 
50 koron. 

Krzywdząca tniesprawiedliwość przepisu jest 
miesłychana, gdyż właściciel folwarku, opiaca- 
jący 50 koron podatku ma prawo wyboru członr 
ków Rady powiatowej, podczas gdy chłop, opła- 
cający 50 koron podatku żadnego prawa wybor- 
szego nie ma, albowiem za' niego wybierają ra- 
dy gminnie, ia względnie wyborcy, wyszli: z. pra- 
wyborów rad gminnych! 

Robotnicy oczywiście takze zadnego prawa 
wyborczego do rad pawiilsitowych nie maiją. I ta- 
ką skandaliczną karykaturę wyborów chciał or 
żywić i wprowadzić w wolnej Polsce gen. dele- 
gat dr Gałecki, przy pomocy witosowców. Wito- 
sowcy mietylko bowiem przeciwko rozpisat: iu 
wyberów nie protestowali, lecz przyjęli je spo- 
kojnie i w „Piaście”* ostnzegeli jedynie przed 
mojńiwemi nadużyciami. Tymczasem sam sy- 
stem wybowczy jest tak skandalicznem naduzży- 
ciem, że należy go natychmiast usunąć. 

To też pcse. tow. Klemensiewicz zamaz posta 
wił w Sejmie nagły wriosek w sprawie wpro- 
wadzenia pięcioprzymiotnikowego prawa wy- 
borczego do rad powiatowych. 

Sejmowa ikomisya administracyjny zajęła się 
już tym wnioskiem i wysłuchała referatu posła 
Putka o zmiamie ordyrłacyi wyborczej red pow. 
Referent poseł Putek zaproponował, aby dekret 
o sejmikach powiatowych. zastosowano. także do 
Małopolski. Projekt ustawy ma opracować spe- 
cyalna podkomisyai 

Rady gminie i zgromadzenia robotnicze po- 
wintry powziąć rezolucye za jak najszybszem 
wprowadzeniem pięcioprzymiotnikawego prawa 
wyborczego do md powiatowych w Małopolsce. 


Obrady Sejmu. 


W: zeszłym tygodniu obradował Sejm tylko 
przez 2 dni (24 i 27 lutego). 

W d 24 zm. uchwalił Sejm budżet minister- 
stwa Zdrowia wraz z rezolucyą posła tow. Smu- 
likowskiego w sprawie pomocy nauczycielom, 
chorym na gruźlicę. Sprawę zniesienia minister- 
stwa zdrowie odesłano do komisy} administra- 
cyjnej. Imieniem P. P. S. poseł tow. Chudy o- 
swiadczył się za utrzymaniem tego minister- 
stwa. Sprawa felczerów, których 4000 zastępuje 
- lekarzy w byłym zaborze rosyjskim, odesłano do 
komisy. Następy ie przyjęto ustawę o likwidacyi 
iwowskiej filii wojennego zakładu obrotu zbo- 
żem w Wiedniu. Kto ma jeszcze pretensye do tej 
tilii, powinien je natychmiast zgłosić. Wreszcie 
przystąpiono do obrad nad nagłością wniosku 
pos. Witosa. w sprawie 


PODDAWANIA KOBIET OGLEDZINOM PRZEZ 
LEKARZY WOJSKOWYCH PRZY REKLAMA- 
CYACH KIEROWNIKÓW GOSPODARSTW I ŻY- 
WICIELI RODZIN | 
Poruszenie tej sprawy wywołało w całym Sej- 
mje ogromne oburzenie i wrzawę, tembardz ej, 
że minister Spraw wojskowych przyznał, że mi- 
nisterstwo wydało takie rozporządzenie. Wnio- 
sek ten odesłamo do komiky wojskowej. 


CIOTAT ARNEE EBRE: T EWTN TWOPRO CIECZ D 
W id. 27 zm. Sejm uchwalił 


ZACIĄGNIECIE 6-MILIARDOWEJ POŻYCZKI. 

Minister skarbu dr Grabski wygłosił mowę, 
z której podajemy następujący ustęp: 

Ogólna suma wydatków obecnego budżetu wy- 
nos! 14 miliamdów 700 milicnów marek. Suma 
ta mieści w sobe pozycyę 1 miliarda 400 milio- 
nów, która może być uznana za sumę przecho- 
dną na wydatki państwowe i przedsiębiorstwa 
państwowe, które zwróca się-następnie w posta- 
di dochodów. Wydatki te mogą być zatem odję- 
te od ogólnej sumy 1 pozostaje nam tylko 13 mi- 
liandów 300 milionów marek, z których na maj- 
niezbędniejsze wydatki państwo potrzebuje za- 
ledwie 3 miliardy 600 milionów marek, mato- 
miast 9 i pół miliarda stanowi budżet nadzwy- 
czajniy. Te wydatki nie są zbyt nadmierne, z dru- 
giej jednak strony rależy stwierdzić, że nasze 
dochody są zbyt niskle i wynoszą tylko 1 miliard 
650 milionów, a zatem zaledwie 43 procent bu- 
dzżetu zwyczajnego, będącego o wiele mniejszym 
od hudżetu nadzwyczajnego. 

Pierwszym postukaitem, z którym minister wy- 
stępuje, jest, aby nastąpiny budżet tak ułożyć, 
iżby dochody skarbu pokrywały cały budżet 
zwyczajny. Jesteśmy jednak tego świadomi, że 
przez szereg lat państwo polskie będzie musiar 
ło posiadać wielki budzet madzwyczajny. 

Minister postara: się o ułożenie planu, który 


hędae wymagał perwmych większych ofiar ot : 


ludności, a mianowicie plam tan polega na pol- 
niesieniu pewnych stawek podatków i wprowa: 
dzeniu nowych. Min ster przewiduje, że podwyń- 
szenie tych taryf podatkowych musi być comaj- 
mniej cztenokrot:e. W miektórych wypadkach 
trzeba iść nawet dalej. Podatek gruntowy, prze- 
mysłowy, są właśniie takimi, Ltóre trzeba będzie 
podnieść. Również należy przeprowsidzić wya- 
szą. stopę podatku od spirytusu. Natomiast trze- 
ba się starać równocześnie, aby podatki inne, 
jak np. od cukru, soli, węgla były miewygóro- 
wame. Kierując się temi zasadami, będziemy mo- 
gi osiągnąć 6 i pół miliarda dzisiejszych podat- 
ków powiększonych i ulepszon ych, a' około 
pół miliarda podatków nowych. W ten Sposób 
spodziewa się minister osiągnąć równowagę 
między wydatkami państwa i dochodami. Lecz 


te dochody, które mają stanowić równoważnik ` 


wydatków państwowych, w mtajlepszym razie 
dopiero w listopadzie lub grudniu mku przysz- 
łego będą mogły wpłynąć do kasy poństwowej. 
Tymczasem musimy mieć kapitał obrotowy. Niu 
pierwsze półrocze tego. kapitału może nam do- 
starczyć tylko krótkoterminowa pożyczka. Bu- 
džet nadzwyczajny wynosi 9 i pół miliarda j! o- 
bliczony jest zaledwie na 9 miesięcy. Składaju 
Się ra n'ego 6 i pół miliarda wydatków madzwy- 
czajnych, zwiazanych z prowadzeniem wojny i 
jej skutkami. 

800 rnilionów, przezmaczonych na odbudowę, 
a pół miliarda na aprowizacyę, prócz tego są 
zakupy zagraniczne na kredyt, czyrione taksa- 
mo w dziedzinie aprowizacyi. Dla odbudowy są 
także w tym kredycie zagranicznym wyznaczo- 
ce pozycye prawie 800 milionów. Jest też niedo- 
bór kolejowy i pocztowy. 900 milionów to nakła- 
dy, czynione ma koleetjch i pocztach «l w innych 
dziedzinach. W ten sposób mamy 9 i pół miliar- 
da ny 9 miesięcy, to znaczy na rok 12-: pół mi- 
lenda. 

Następnie odrzucono wniosek posła tow. Lie- 
bermanna, wzywający rząd do sprostowania fał- 
szywiego sprawozdania komisy! spraw zeteramd- 
cznych, wydanego przez przewodniczącego Sta- 
misława Grabskiego, oraz o jawność obrad ko- 
misyi spratw zagranicznych. 

„Minister spraw zagranicznych Pitek oświiat- 
czył, że delegacya Finlardyi i Łotwy jest juk 
w drodze doWarszawy, przygotawamia do rokn- 
wań pokojowych idą w szybkiem tempie. 


UGODA 


ustalająca warunki pracy i płacy ordynaryuszy 

na rok służbowy 192021 na obszarze woje- 

wództw: Warszawskiego, Lubelskiego, Kieleckie- 
go, Łódzkiego i Białostockiego. 


Na zasadzie dobrowolnego obustronnego poro- 
zumienia* upełnomocnionych  pnzedstawicień 
Związku Ziemian w Warszawie— ze strony pra- 
codatwców, oraz upełnomocnionych przedstawi- 
ojeli Związku Zawodowego Robotników Rol- 
nych Rzeczypospolitej Polskiej w Warszawie, 


Polskiego Związku Zawodowego Robotników 


liclnych w Łodzi, Chrześcijańsikiłeyo Związku 
Zawodowego Robotników Rolnych Rzeczypoapo- 
bitej Polskiej w Warszawie — ze strony praco- 
wników, a w obecności przedstawicieli Minister- 
stwa Aprowizacyi zostały przyjęte j ustalone 
przez obie strony, zawierające umowę w imie- 
miu swoich mocodawców, następujące warunki, 
które służyć będą za podstawę do zawierania 
zbiorowych umów powiatowych, zgodnie z Usta- 
wą z dnia 1-go sierpnia 1919 r. (Dz. Pr. P. P. 
Nr. 65. poz. 394). Obie strony, zawierające ugo- 
dę, zobowiązują się jednocześnie do ścisłego 
przepnowadzenia na powiatowych  Komisyach 
Polubownych wszystkich artykułów, przyjętych 
podczas rokowań i zawartych w warunkach u- 
gody zhiorowej. a wvłuszczonych poniżej. 


O) 


Warunki godzenia ordynaryuszy ną rok 1920/21. 

I. Związek Ziemian stwierdza, że prawo zwal- 
niania i gedzenia. zależne jest od uznania pra- 
todawcy; biorąc jednakże pod uwagę położenie 
ogólno gaspodarcze kraju i konieczność niepo- 
większania liczby bezrobotnych, dążyć będziemy 
do utrzymana w nowym roku gospodarczym tej 
«mej liczby ordynaryuszy, co w roku 1919/20, o- 


'az do niezastępowania ordynaryuszy inmemi'* 


kategoryami robotników rolnych. Związek Zie- 
miam zgadza się na to, że w roku bieżącym re- 
dukcya. liczby ordynaryszy nastąpić może tylko 
w wyjątkowych wypadkach, tj. jedynie dla in- 
dywidualnych względów gospodarczych; je- 
drakże nawet w wypadkach takich ogranicza. 
się rodukcyę w ten sposób, że jeden ordynaryusz 
musi zostać conajmniej na 30 morgów użytków: 
rolnych (pod użytkami rolnymi rozumie się 
sunta onne i łąki dwukośne do wyscikości 80% 
uruntów ornych). Przy obliczaniu stosunku licz- 
hy cudvymrryuszy do przestrzeni użylłlków rol- 
arych bierze się pod uwagę następujące katego- 
rye pracowników; fornale, parobcy, kowale, stel- 
masi, pastusi, stróże, karbowi (nie wlicza się 
kowali przyjmujących roboty postronne). Pierw- 
szeństwo do pozostania w majątku mają ordy- 
naryusze pracujący dłużej w tym samym ma- 
jątku. 

M. Jezeli: w majątku z końcem bieżąlcego roku 
służbowego 1919/20 następuje zmiama pracowmi- 
ków, a punkt „I“ nie dozwala na redukcyę ilo- 
śca ordynaryuszy, pracodawca obowiązany jest 
ilo przyjęcia na miejsce zwolnionych takiej sa- 
nej liczby nowych ordynaryuszy, przedewszyst- 
kram z pośród zwolniomych z innych folwarków 
i wykazujących się konotatką. W wypadkach 
miedotrzymeiia warunków, zawriutvch w pun- 
"'kcie „I“ związkom zawodowym i inspektorom 
pracy, przysługuje prawo odwołania się do Ko- 
imisyi Rozjemczej w terminie do 20-go kwiietnia 
13820 roku. 

ITI. Ordynaryusz, który jest delegatem, nie 
może być zwolniony z tego tylko powodu, że peł- 
ni obowiigzki delegata. Delegatom, którzy uwa- 
ają, że otrzymali zwolnienie od 1 kwietnia 1920 
roku z tej jedynie przyczyny, przysługuje do 
dnia 8 marca 1920 roku prawo: odwołania się do 
Komisvi Rozjemczych. Komilsye Rozjemcze win- 
ny załatwić sprawy te, najdalej do dnia 29-g0 
inarca 1920 roku. Jezelibv w terminie powyvź- 
szym nie zapadł wyrok z winy  Imspekitoratu 
Pracy, delegat może pozostać w mieszkaniu 
dworskiem. aż do czasu rozstrzygnięcia sprawy 
przez Komisyę Rozjemcz4, (a inwentarz jego po- 
zogtaje na warunkach niniejszej ugody), o ileby 
natomiast wyrok nie zapadł z powodu nieprzy - 
bycia przedstawicieli ziemian na posiedzenie 
Komisyi Rozjemczej, delegat pozostaje na służ- 
bie na rok służbowy 1920/21. Jeżeliby zaś wyrok 
nie zapadł z powodu niestawienia się robotni- 
ków, wchodzących w skład Komilisyt, delegat 
musi w terminie 1-go kwiieltmia. 1920 roku apu- 
scić folwark. | A> 

IV. Dążąc do uregulowania stosunków, zwią- 
zanych z pośrednictwem pracy na roli, Związek 
Ziemian poleca swoim członkom korzystać 7 
biur pośrednictwa pracy utworzonych przy 
Zwtazkach Zawodowych Robotników Rolnych. 


Zasady ogólne, 

Art. 1. Umowa zawiera się na rok, Rok służ- 
howy zaczyna się dnia 1-go kwietnia. 1920 roku. 
a. kończy 31-g0 marca 1921 roku. 

Obie strony obowiązuje trzymiesięądzny termin 
wypowiedzenia pracv przed upływem terminu 
umowy najmu, a najpóźniej do dnia 6-go sty- 
omnia 1921 r. włącznie. Rozwiązanie umowy w 
aiągu roku może nastąpić wyłącznie na zasadzie 
orzeczenia Komisyi Rozjemczej, lub taż wyroku 
sądu państwowego — według kompetencyi. 

Art. 2. Umowa niniejsza dotyczy z jednej stro- 
ny wszystkich właścicieli i dzierżawców fol- 
warków, mających obszaru nie mmiej niż 100 
morgów, z drugiej zaś strony pfacowników z 
normalną. zdolnością do pracy (fornali, parob- 
ków, stróżów, psegtuchów), mie dotyczy zaś ko- 
morników, plamtyerów buraczanych służby oso- 
bistej (stangretów, lokai, kucharzy, gospodyń, 
pokojówek, praczek itp.), dozorców, pisarzy, Tze- 
mieślników (kowali, stelmachów, stolarzy, Śślu- 
samzy, mechaników), szoferów, ogrodników, 
chmielarzy, gajowych, rybaków itp, 

Uwaga: Za stangretów uważa się pracowni- 
ków, pełniących stale obowiązki. przy koniąch 
cugowych, 

Art. 3. a) Stawianie nowych żądań i warun- 
ków podczas trwania umowy niniejszej, oraz 
popieranie ich wstrzymaniem świadczeń ze Stro- 
ny pracowników, jest niedopuszczalne i powo- 
duje rozwiązanie umowy. 


b) Niewypełnienie lub niezawarcie umowy 


„PRAWO LUDU" 


Na. 10. 


przez poszuzególnych pracodawców lub praco- 
wmików, nie może być powodem do zerwania u- 
mowy, wstrzymania świadczeń lub też przemwa.- 
nia pracy przez pozostałych pracodawców lub 
pracowników. 

Art. 4. W razie indywidualnego lub zbiorowe- 
go zatargu, powstałego na tla umowy niniejszej 
pomiędzy pracodawcami a pracownikami rolny- 
r'i, obie stromy zobowiązują się oddać spór do 
rozstrzygnięcia Komisyi Rozjemczej, zgodnie z 
ustawą z dnia 1-go sienpnia 1919 roku. (Dz. Pr. 
P. P. 65, poz. 394). Do czasu załatwienia przez 
Komiisyę Rozjemczą danego zaaargu, pracodaw- 
com nie będzie wolno zrywać umowy służbowej, 
wydialać pracowników an“ też stosować wezig- 
dem nich żadnych kar i ograniczeń, pracowni- 
kom zaś nie będzie wolno przerywać pracy, ani 
dopuszczać się żadnych czynów samowolnych, 
wymierzonych przeciw pracodawcom lub ich 
gospodarstwom, Bez wyroku Komiisyi Rozjem- 
czej mie wolno pracodawcy wstrzymać świad- 
czeń nawet w tych wypadkach, w których za- 
wiesiiłby pracow ika w-czynnościałch skutkiem 
wyjątkowo ciężkiego pnzewiniienia. 

Art. 5. Umowa niniejsza stanowi w myśl U- 
stawy z dnia 1-go sierpnia 1919 r. podstawę przy 
zawieraniu umów indywidualnych. Indywidual- 
ne umowy pn icy, zawienające warunki dla! praco 
wnika mniej korzystne, niż warunki ugody po- 
wiatowej, są niewazne. 

Art. 6. Pracodawcy nie są uprawnieni do :sa- 
mowolnej zamiany pewnych świadczeń w natu- 
rze na inne. Jeżeli jednak warunki gospodarcze 
wymagają tej zamiany, może ona być dokonana 
przez porozumienie stron, lub przy jpośrednic- 
twie inspektora pracy, lub też na ‘zasadzie orze- 
czenia Komisyi Rozjemczej, W rawie uzasadnio- 
nego przedstawienia ma Komisyi Rozjemczej 
przez miejscowy oddział Związku Ziemian, nie- 
możności wykonania warunków umowy zbioro- 
wej w poszczególnych folwarkach, Komisya Roz- 
jemoza ma prawo dla tych właśnie gospodarstw 
warunki zmienić, jeżeli stosowny wniosek z0- 
stał zgłoszony ma ręce inspektora pracy przed 
8-ym marca 1920 roku, W tym samym terminie 
przysługuje miejscowym oddziałom Związków 
Zawodowych Robotników Rolnych prawo sta- 
wiamia wniosków o podwyższenie dla poszcze- 
gólnych wyjątkowo zasohmych folwarków, wy- 
nagrodzenia ponad normy przyjęte dla danego 
powiatu, jednakże nie ponad normy maksyma|- 
ne, przewidziane w ugodzie niniejszej. 

Art. 7. Pracownik otrzymuje bezpłatnie książ- 
kę obrachunkową (według wzoru ustalomego 
przeze Ministerstwo Pracy i Opieki Społecznej) 
podpisaną przez pracodawcę lub jego zastępcę z 
warunkami umowy, kontroly wydawanych or- 
dynaryi ii pensyi, oraz ze spisem powierzomych 
mu iinwentarzy żywych i martwych; drugi e- 
gzemplanrz książki podpisany przez pracownika 
pozostaje u pracodawcy. Przy zmianie służby. 
książki te z zakończonym obrachunkiiem stromy 
oddają sobie wzajemnie. 

Uwaga: 1. Jeżeli pracownicy odmówią podpi- 
sania książki obrachunkowej, książki wydawa- 
ne mie będą. 

Uwaga 2. Pracownicy mie są obowiązani do 
przyjmowania książek obrachunkowych nie u- 
łożonych według wzoru ustalonego przez Mimi- 
stenstwo Pracy i Opieki Społecznej. 

Art. 8. a) Zawarcie umowy z ordynaryuszen 
mie może być uzależnione od trzymania przez 
miego posyłek. Zdolni do pracy domownicy ordy- 
naryusza pracują na podstawie osobnej umowy 
pomiędzy pracodawcą a najmującym stę, lub 
też — jeżeli idzie o małoletnich niżej lat 16 — 
ich prawnych opiekunem. Z chwilą zawarcia u- 
mowy takiej pracodawca jest obowiązany dać 
stale zatrudnienie, a pracownik regularnie u- 
częszczać do pracy. Poza obrębem folwarku pra- 
cować można. tylko za zgodą pracodawcy, jeżełi 
w danym folwarku niema pracy. 

b) Żony pracowników nie mogą być zmuszane 
do pracy. Dojenie krów i inne roboty odbywają 
Się na zasadzie osobnej umwy. Ze względu na 
dobro kraju zaleaz się żariom ordymiaryuszy o ile 
ich stosunki rodzinne na to pozwalają, praco- 


„wać w okresie pilnych robót zwłaszcza w czasie 


miw i kopania. 

Art, 9. Uzmając koniieczność wzmożenia wy- 
dajności pracy na roli i ze względu na ciężką 
Sytuacyę gospodarczą w kraju, Związki Zawo- 
dowe Robotników Rolnych oświladiczają, że nie 
będą mprzeciwdziałały w stosowaniu systemu 
premiowego w poszczególnych folwarkach. 

(Ciąg dalszy nastąpi) 


MAE LÓD owca T E y O KA 
Obowiązkiem każdego Towarzysza 
jest prenumerować „Prawo Ludu“! 
GWUW Www" TW" up - VUE 


— m . n a a 


Go słychać z pokojem? 


Chcecie wiedzieć, co słychać a pokoju? Anp - 
wszyscy radzą, gadają, spierają się. Naczelnik 
Państwa każe spieszyć — nasza patya gwałtu- 
je, by are rokowania już zaraz rozpocząć, ale 
są ludzie, którzy przed rokowariiami pokajaowe- 
mimy ją strach i dlatego zwiióczą z dnia na: dzień 
Stnachajłami są nasi panow'e burżuje którzy 
zawsze nie mogą się wygusdrać, jeśli idzie o 
szybkiia zdecydowamie, nie mogą się zdobyć 1 
samodz elność wobec zagranicy. Da'wniej cze- 
piali się klamek carskich, a chogc coś postano- 
wić, słuchiałi, „co powie Petersburg". Dziś nie 
mogą ci kroku zrobić, żeby cte oglącinąć Się na 
kośllicyę . Tak jest obecnie z pokojem. Rozam 
ludzki mówi, że trzeba już -- zamaz delegatów 
do rokowań posłać, ale pańska partya, czyli lu- 
dowo-narodowa w Sejmie zwłóczy z terminem 
wygsłamie delegatów. Poseł endecki p. Gnabsk* 
gwałtuje, aby wprzódy jechać do Paryża i Lon- 
dynu, tam nargadzić się z koalicyą, by Polska za- 
wialnła pokój z Rosyą ii dapiero po zgodzeniu się 
rządów koalicyjnych wysłać delegatów do ro- 
kowań pokojowykh. Mniej więcej wypadłoby to 
za kilka, miesięcy. Tymczasem, jek słychać m 
wszystkich stron, Anglia ntie próżnuje, jeno fw 
cichutku z Rosyą sawiieaką robi układy i w ten 
sposób nietylko chce ngs ub ledz w sprawach po- 
lityki wschodniej i gospodarczej z Rosy% alg 
przez to, że rząd masz, słuchając pańskiej par- 
tyi i p. Gnabskiego — zwlióczy z układami poko- 
jawymi — Angla może mieć decydujący wpływ 
nia ustalenie się grate między Polską a Rosyg— 
oraz na cały przebieg rokowań. Jużci łabwo koe- 
licyi będzie przeprowadzić ma wschodzie swoje 
iriteresy, jeśli w Polsce ma takiego usłużneg» 
pacheianza, jak nanodowosdemokretyczna pantya 
ajej przywóddami, którzy na skimiemie swego 
„szlachcica gotowi 'czymić to, co im każą. To 
ci dopiero zakorzeniło się w niich niewolnictwo!’ 
Dawniej pacht z Petersburgiem trzymali ą te- 
raz z Paryżem! Polska na tem traci — bo teri 
dobrze robi w dzisiejszych onasach, kto szybko 
Jọ decyduje. 

Chciałaby burżuazya nasza jak najprędzej ro- 
bić pasek na handlu z Rosyą, obdzienać głodny 
proletaryat rosyjski, ze skóry, zaś z drugiej stra- 
ny strach przed zawarciem pokoju 
krutuje jej dotychczasowa polityka, oparta na 
bezmyślnych kombirtacyach weojawaniia, bez koń - 
ca. To też posłowiie z P. P. S. bądą ciągle ma 
cerać na rząd, aby jak najprędzej rokowania 
rozpocząć, nie czekając aż Anglia w sprawie 
wschodniej głos zabierze, ułożywszy się upeze 
dnio z bolszewikami. Dosyć tych zwlekań! 

Jeśli burzuszya nasza ze strachu opowipiiu. 
że to, albo owo ne spodoba się koalicyi, to miech 
się nie wtrąca, niech poczeka aż polscy przed- 
statwiciele robotników i włościan tę sprawę za 
łatiwiią. 

Komisya zajgniamiczna w Sejmie wiszystku vo- 
mówiła, punkty rokowań są okreslone, więc pu 
co zwiłóczyć? 

Mówiąc o pokoju, trzeba jeszcze jednią rzecz 
przypomnieć, a miamowicie trzeba się przygoto - 
wać wewnątrz kraju do walki z paskarzimi i 
spekulanitami — do walki przeciwko podraża- 
niu towarów pierwszej potrzeby. Rząd obeany 
mzmiast poczynić knaki, przygotować się do wal- 
ki, oczyszcza pole dla pagsdkamsk'ch nadużyć, roz- 
poczynając akcyę przeciw unzędom walki z ħi- 
chwą i główmie tym Urzędom, kitóre miały ad- 
wagę walczyć z paskarstwem. 

Rząd widoomie dąży do zlikwiidowanim urzę- 
dów tych w miastach. Czyż rząd jest na tyle 
naiiwmy, iż wierzy w patryotyzm paskarzy, kto 
mzy z chwiilą zamwiarcia pokoju z Rosyą nie po. 
c'ęgną peska w górę? 

W sejmowej komiisyi prawniczej leżą projekty 
praw wyjątkowych i kanrnych przeciw. paak- 
rzom, ale i tm nikomu się nie spieszy, aby pri 
wa te raz już ułożyć i ogłosić, Pam minister 
sprawiedliwości sprawę Cal przeciąga. A może 
i tu kozbicyi trza się spytać, czy pozwoli paska: 
rzy w Polsce karać? i 

Tak to, kochani towarzysze czytenkicy, sprt- 
wa pokoju przedstawia się. Jedna jest pnawdu. 
że choćby panowie z prawicy nio wiem jak krę- 
cili i odciągad, to pokój niedługo zawarty być 
musi, bo tego wymyjgają. wetrunki polityczne i 
gospodarcze całej Europy. Lud pracujący weee- 
dzie dąży do pokoju i do pracy twórczej. ` 


Skutki wojny. 


Kopenhaskie towarzystwo dla! studyów tal 
społecznymi dkutkemi wojny ogłasza sprawo- 
zdanie o ruchu ludności w latach wojny. Ze 
sprawozdania tego podajemy kilka dat: 
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1) Państwa, europejskie straciły w tatach 1914 
do 1919 przeszło 35 milionów ludzi, wskutek 
<zego ruch ludności dozrał silnego zahamowa- 
mia. Ogólna ludność Europy, która z końcem r. 
1913 wynosiła 401 milionów, spadka w r. 1919 na 
389 milionów (187 milionów mężczyzm. 202 mi- 
iiony kobiet). 

2) Z ogólnej liczby strat przypada 20 milionów 
«a zmmiejszenie się urodzin, a 15 milionów ma 
mwiększenie się śmiemtełnośdi Na polach bitwy 
padło około 10 milionów ludzi. 

3) Ilość kobiet ogromnie się powiększyła. Pod- 
czas gdy przed wojną ima 1000 mężczyzn wypa- 
dało 1026 kobiet, to obemie liczba ta wynosi 
1080. Ogólna nadwyżka. kobiet podskoczyła z 5 
na 15 milionów. 

4) w latach 1915 do 1919 liczba urodzin wy- 
nosi jedną trzecią. część mniej, niż w latach po- 
kojawych. 

5) Zwiększenie dẹ śmiertelności dotknęło 
(wskutek śmierci 10 milionów na polach bitwy) 
mężczym w najlepszym wieku. Liczba męż- 
czyam zdolnych do służby wojskowej, zmniej- 
szyła się o 12 procent. 

6) Na całym swiecie straty w ludziach doxciho- 
dą do 40 milionów, z czego 12 milionów jaka 
bezpośredni wynik wojny. 

7) Ogólny stan zdrowia wskutek złego odży- 
wianią się ogromnie się zepsuł. Najwięcej pod 
tym względem ucierpiałą ludność Europy środ- 
kowej. Suchoty zwiększyły liczbę swych ofiar 
dziasięciokrotnie. Smiertełność wskutek powyż- 
szych przyczyn. będzie jeszcze przez. kilka lat 
wyższą, niż w iczasie pokoju. 


Siina Organizacja — 10 ZWYCIĘSTWO! 


Od najdawriiejszych już czasów łamią sobie 
ludzie głowy, coby tu zrobić, żeby człowiek cięż 
ko pracujący miał lepiej, ażeby miał dobre u- 
branie, a przedawszystkiem nie cierpiał gllodu. 
Rozmaite pomysły nieraz na pozór dobre zawo- 
dzityv, czyli, że nie można ich było urzeczywist- 
nić. Ncjłatwiej możemy tu przyznać, że w tych 
pomysłach «czągoś brakowało, ooś pominięto, 
przeoczoro. Przez dług.e wieki wmawiamo w lud 


-< woboczy, że to tak powimrio być, tak dał Bóg i 


my tego porządku nie mamy prawa zmieniać, 
czyli, że bog.jby biednemu zawsze może bezkar- 
nie dokuczać i skórę z niego zdzierać, a jemu 
nawet netrzekać nme wolno. Później głosili inzi, 
ve człowiekowi kazdemu jedzłako słońce świeci 
i wobac Boga i prawa są wszyscy równi, j że 
łatwiej wielbiłądow:i przejść przez ucho igiene 
niż baągzczowi do nieba się dostać. To było wszy- 
stko bardzo ładne w słowach, i w pismie, ale 
nikt z bogaczy o tem wiedzieć nie chciał, t. j. 
nie chciał z nich żaden iść do nieba, tylko ka- 
zał temu biedakowi cierpieć, to tem w niebie 
dosłą.pi za to wiiecznej szczęśliwości. 

Ale į z rzeczy rienaz niejasnych, można po 
przemyśleniu coś wywnioskować, to też wana- 
stająca oświata pozwūuleba ra coraz to nowe od- 
krycia, w dziedzimie poprawy bytu tych najbar- 
dziej uc Śnionych. Opierając się więc na twier- 
dzeniu, iż wobec Boga i prawa powinni być 
wBzyscy równi, uczerfi doszli do wniosku, że w 
tak m razie wszyscy mają prawo do pracy, gdyż 
z miej wszystko powstaje i do nauki, gdyż to po- 
zwołi rozwijać cywilizacyę i dobrobyt zamzen! 


środków, ażeby zło, jakie jest, zwelczać, may- 


związków zawodowych, liczących setki tysięcy 
członków różnych zawodów. 

Z przyczyn od nas rktezależnych nie mogliśmy 
dojść i mie prędko dojdziemy do tego, co naprzy- 
kład robotnicy Anglii, Niemiec i innych krajów 
na Zachodzie Europy, ale pracując wytrwale, 


możemy być pewmi owoców naszej pracy. Nie. 


bedziemy się łudzić, że jakoś się tam samo zro- 
bi, gdyż wyzwolenie robotników jest dziełem 
samych nobotrfików. 

Roznmując tak, trzeba nam jeszcze o jednem 
paniięiac, a mianowicie, że proletarye. mus? 
także mieć dobrze zongamizawaną partyę polity- 
cm, której program ji taktyka winny odpowi} 
dać jego interesom, t. j. urządzyw słnienia ma- 
rzenik, jakiem jest, rzą robotniezo-włościański 
i Polską Republika Socyalistyczrja 

Cel nasz jest piękny, godny poświęcona, choć- 
by do najwyższych granic, a możliwym do osią- 
gnięcia tylko przez zaprowadzeriie w mapzych 
szeregach ładu przez doskonałą i zgraną srg- 
nizacyę, idącą po lnii sqcyalizmu, będącego je- 
drą z najdoskonalszych nowoczesnych nauk. 


Z Wieliczki. 


WIELICZKA. W dniu 20 zm. odbyła się w SQ- 
dzie naszym rozprawa przeciw byłemu wójtowi 
z Racibomska. Stamisławowi Karze. Pan Kara z 
nienawiści do Związku Chłopsko-robotniczego 
rozsiewał fałszywe pogłości i czemił Zarząd 
Związku, zarzucając mu czyny niehononowe, za 
co został ukarany 10-dniowym aresztem, ad czego 
jedak zgłosTiśmy odwolanie, gdyż wymiar kia- 
ry zdaje się nam być za niski. Co do innych Pa- 
nów, krzy pawtórzyli kimowe plotki nia ich pro- 
śbę odstąpiilisśmy od sprawy pod warunkiem, że 
rzecz tę w swoim ongam'le „Piaście' należycie 
wyjaśniią i zarzuty cofną. 

Oprócz pana Kary będzienty musieli wystąpić 
prawdopodobnie sądowriie przeciw pewnemu 
szpiclaw:; który pozostając w służbie rządowej 
polskiej szerzy buhkii między ludżmi Chcemy 


| wiedzieć czego chce to indywiiduum: „„amerykań- 


wamy w ostatnich dziesiątkach lat socyal.:sta- | 


ma. 

Są i mne partye, czy też związki, mieniące 
Się robotniczemi, mibyto chcą lud pracujący u- 
azczęśliwić , ale nobotnik coraz więcej świaiom- 
szy na tem się pnędko pozmaje i takie organi- 
nacye zdaleka omija. 

Socykll ŚCI nowocześni żądają całkowitej spra- 
wiedlimości dla ludu pnacującego, natomiast 
mne organizacye, którym często pomagają ka- 
Bitałiści, chcą tylko robotnika trzymać na ca- 
sku, ażeby się nie mógł swych praw domagać. 

Socyaliści badając rozwój życia ludzkiego, a 
00 za. tem idzie i rozwoju sposobu produkcyi, zo- 


baczydi pierwsi, iż wzrastający przemysł wytwor : 


rzył t. zw. pnołetaryat, klasę robotniczą, która 
jest w okrutny sposób wyzyskitwamą. i pierwsi. za- 
uważyli, że należy warsztaty pracy uspołecznić, 
żeby znieść wyzysk. Zdając sob le sprawę, że do- 
ać tego moóma tylko za pomocą organizacyi, 
Rierwsi wezwańi lud pracujący do obnony swych 
Praw, iżby w miarę wzrastających sił dążył do 
coraz wyższych form doskonałości. 
Pon'eważ lud pracujący zna krzywdy, jakich 
doznaje od zonganizowamego kapitalizmu, Oce- 
Ni dążenik przywódców swoich i dzisiaj mamy 


| Mosność podziwiać szałony rwznost. klasowych 


skie'. Czasy austryaakie minęły, łapówki pamu 
nie damy, a plotki, szerzome przez pana, mogą 
cię głupcze zaprowadzić do iwamoiwej chaty, w 
której tyle twoich krajanów siedziała. 


Hedlowe Zadętie(trzanowski 


Z JAWORZNIA. Budżet gminny został uchwa- 
lary, na który tylko tow. z czwiantego koła się 
lie zgadzali, poniewa% dochody były tak uło- 
żone, że trzeba było dopłacać nawet do zakłar- 
dów gnymnych, jakoto: rzeźnia, jatki gminne 
itp. Rada gminna składa się z konserwy chłop- 
skiej, ciemnej jak but (według twierdzemia Spal- 
Kierza. „Kapuściane głowy“), a pienwsze i drugit 
koło z urzedrików kopalnianych. Najsławniej- 
szymi macherami, z byłym dyrektorem Katze- 
rem na czele, byli Spalcerz i Hezner, którzy 
dbając o kieszen kapitalistów żydów, wied:ehn- 
skich Guttmannów, zaprzepaszczali niajżywotr 
niejsze sprawy gm'nne (jak zajwaliska gruntów, 
pękiamiie domów dzięki wydobywamiu węgla). 
Spółce tej przybył jeszcze z pomocą „Bury“ od 
Śledzi, a takze sławny agitator Zarańskiego ex- 


Ludzi tych, którzy się zajmowali badaniem ; Kolejerz, hudmik, a obeariie największy peskarz, 
przyczyn niedoli łudu roboczego i szukaniem. | FZyPikam Solansk:, który otrzymał koncesyę za 


agitłacycę endecką, Tawet bez uchwały Rady 
eminmej. 

Radni irzeciego koła nie chcą głosować za 
sprzedoniem parceli na nieużytkach górnikom 
ra budowę domów, sami zaś każą robotnikom 
budować s'ę na hałdzie kopalmianej — sprze- 
dali względne odstąpili 4 morgi kopalni, ale 
za oo? i to żydowi byłemu dyrek bonowi Katze- 
rawii i skakali koło niego, czajpkiuj jąc mu do zie- 


„mi, a robotnicy podlegli mu w trzech dniach 


wyrzuehi go, gdzie pieprz rośnie. I tu znów S:ę 
pokazuje, że robotnik, do tego towzrzysz nie 
trzęsie się, czapki w kółka i do kolan mile zniża 
przed dyrektorem, czy to był Katzer, czy też 
obecnie dyr. Czerlunczakiewicz, ząda meczy ro- 
zumnych i te ma przyznane, Panowie radni: trze- 
ciego koła! ze Zw azku ludowo-narodowego zdra- 
dziliście w jednym roku Przyjaźń, Bratnią nie- 
moc Stojałowskiego, więc i to samo zrobicie zie 
Związkiem Pozrańskim, a towarzysze zawsze 
sitri przetrzymają także wszystkie wasze Zwią- 
zki i obujmą całą Radę gminną, a wtemozas po- 
wiedzą wam, że wy też tylko macie „drogę 
bez wieś“, jak wy sami o nas wyraz:liście się. 
Kto pod kim dołki kopie, sam w nie spada. A 
więc i dla nas nadejdzie godzina wyzwolenia, a 
wtenczas blada, wam gospodarze z pod zielonej 
gwiazdy. pragnący. by robotnik, paeacując w po- 


cie czola pozostwił stale oiemny. Zaprzestanciu 
obżerać nas, bo chleb, mąka, mięso i otręLy SR 
przyznane dia robotników, © nie dla pasrarzy 
gospodarzy jaworzn ckicu. A że tak jest, to S4 
dowody, gospodarz daje chłopca do pracy na ko- 
palnię (naturatnie za p.otekcyą, bo komisya do 
przyjmowania i wydalerya robotników o tem 
nie wie), pod tym płaszczykiem pobiera Żyw- 
ność ma sześć osób, dla bedmego robotnika! to 
żywności niema, a kiedy robotnik chce by mu 
gospodarz przywiózł deputat węgla, to paskajz- 
gospodarz każe sobie zapłacić za! godzimę pracy 
50 do 100 koron! 

Apelujemy do kompetentnych czynników, by 
już raz energicznie wystąpły przeciwko takim 
nadużyciom ze stromy paskarzy-zospodarzy, my 
zaś ze swej strony załatwimy sobie z nimi tutaj 
na kopalni i pokażemy, jaką sił; pos.adamy. 


Z KRAJU. 


W PIWNICZNEJ szkoła Stoi zamkarięta już 2 
miesiące od świąt z powodu braku opału. Niv 
dzńtwmego, że po miastach z powodu braku wọ- 
gba szkoły bywtiją na krótki czas zamk'iięte, bo 
tam jest gorzej z opałem, ale w Piiwniczmej już 
2 miesiące dzieci nie chodzą do szkoły, bo niema 
drzewa, mimo, że Piwniczna posiada swoje lasy 


(i drzewo, jakiego kto chce. Tylko dzięki niedo- 


łężnej gospodance p. bumnistrza! Żdzieńsk' ego 
nie ma kto drzewa przywieźć. Mianowicie go- 
spodarze skarżą Się, że zeszłego roku Za przy- 

wiieziione drzewo do szkoly mie dostal! zapłaty, 

tak tego roku żydom drzewo wożą, a do szkoły 
pomimo tylu mawoływańn nie chcą drzewa wou- 
zić. Tutejsi obywatele apelują do Rady szkolnej 
we Lwowie, aby wreszcie wzlądzęła w tę spra- 
wę. 

W GMINIE,TWIERDZA, pow. Strzyżów, pa- 
nuje wielki głód, gminą jest gęsto zaludniona, 
a w.ększa połciwa prawie nie ma! żadnego gnun- 
tu. W mieście Frysztaku już trzeci raz dostają 
zboże, sądowcy, nauczyciele podostawali natwet. 
i po metrze, tylko w tej biednej gminie mają lu- 
dzie z głodu wymrzeć. Cukru w mieście podosta- 
wali po 1 k' lu na osobę, a u mas w gminie 6 deka 
ma asabe na cały Iniesięc. W Strzyżowie jast do- 
syć cukru, bo starostwo pozwoliło żydom spro- 
walzić dwa wagony, ale gdzie ten cukier idzie. 
to nie wiadomo, bo u żydów za zboże można| do- 
stać, ile zechce, nawet jak da 60 koron za kila, 
także go kupi, ile chce. Nasz nakzelnk gmimny 
tedwie wydobył 30 kilo na 460 głów. Zapytujemy 
Się tą drogą naszą: apnowizacyę powiatową, i 
zajrazem  nadę przyboczną, jak długo będziemy 
musieli prosić * czekać, ażeby poprawić nasz 
Rezrolni Wieśniacy. 


byt. 


WYDANIE TRZECIE! 


Już wyszedł z druku 


Worek Judaszów 


CZYLI RZECZ O KLERYKALIŹMIE 
przerobił i uzupełnił 


ZYGMUNT KLEMENSIEWICZ 


8 arkuszy druku — kilkadziesiąt ilustracyi. 
CENA K 4—, 5; iah, o a K pivi 


CEEI Le ae ZE 2 


Wysyłka tylko za gotówkę u dyan kol- 
porterów, oraz w Administracyi „Prawa Ludu* 
Kraków. 


Przegląd polityczny i spoleczny. 


STREJK KOLEJOWY WE FRANCYI Onegkaj 
powziął parlamert decyzyę dozwalającą rekwi- 
zycyę automobilów na wypadek zatrzymania 
transportów kotejami. Millerand uzyskał zgodę 


Izby, z wyjątkiem 60 socyalistów, na wm'osak. 
ażeby strejkujący podjęli pracę, rząd zZaŚ usta- 
nowi komiisyę rozjemczą, która z delegatem na- 
rodowego związku «olejarzy załatwi postulaty 
kolejarzy. W nocy z piątku na sobotę związek 
kolejarzy wydał rozkaz rozpoczęcia generalne- 
go Strejku na wszystkich liniach. Minister pracy 
Joundaiim przyjął dielegacyę nanodowego związ.- 
ku górników, któna po adbytej konferencyi zgo- 
dziła się nia warunki stawiame przez rząd, wałec 
czego praca gómików została: podjeta. 
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Socyalistyczny korgres w Strasburgu wyraził 
-olidemność z strejkującymi kolejanzami we 
Lirtaaicyi. 

ZMILITARYZOWANIE 'STREJKUJACYCH 
KOLEJARZY. Na podstawie uchwały Rady mi- 
uigtrów we Fnarzicyj powołanie zogtłały do służby 
wojskowej trzy vroczniki strejkujących koleja- 
rzy. ` 

WOJSKA CZESKIE OPUSZCZAJĄ SPISZ. 
Piisma śląskie donoszą z Nowego Targu, że waj- 
ska czeskie mai Spiszu i Orawiie otrzymały pole- 
cenie opróżnienia; terenu plebiscytowego w cią- 
zu 4 dni po telegramie międzynarodowej komi- 
syi w Cieszynie, oznaczającym termin ewakua- 
cyi. 

CZECHOSLAWIA ma wzrastający kłopot nie 
tylko z Niemcami i Słowakam „ którzy żądają. 
zupełnej autonomii, ale także Rusini z dawnych 
Węgier wcieleni do Czech okazują coraz większe 
niezawodowolenie. 

CZESI JUŻ UCHWALILI KONSTYTUCYĘE. 
Dmiio 28 z. m. na posiedzeniu zgromadzenia, nia- 
nodowego przyjęto ustawę w sprawie nowej Kon- 
gtytucyi czesko-sijowielckiiej. 

NOWA PROPOZYCYA POXOJOWA BOLSZE- 
WIKÓW. Sowiecki rząd rosyjsk! wygotowiał no- 
wą propozycyę pokojową pod. aidresem wielkich 
mocarstw koalicyjnych. Jak „Associated Press“ 
domosi z Waszyrigtomu, obiecuje w tej nocie nząd 
sowiietów, że zastosuje politykę demokratyczną, 
zwoła konstytuantę, uma długi państwa do wy- 
gokości 60 procert, zeipłaci zaległe procenta. Ja- 
ko gwaramcyę wykonania przyrzeczenia obiecu- 
je komcesye gómicze i inne dla grup f'inanso- 
wych amerykańskich. Do rządu czeskiego 'zwró- 
cił się rząd sowiecki rówmież z propozycyami 
pokojowem!, 

SOCYALIŚCI FRANCUSCY PRZECIW TRA- 
KTATGWI WERSALSKIEMU.  Sooyalistyczny 
kongres w Stuiasburgu uchwalli:; rezolucyę, która 
określa pokój wersalski jako zarodek nowej woj- 
niy” Świiatorwej. Większość francuskich delegatów 
głosowała za unieważniiemiem trektatu wersall- 
skiego i za zwiołaniiem miedzynarodowego kom- 
grosu. 

DENIKIN w PUŁAPCE. Z Moskwy donoszą, 
że armix czerwona zeljęłła miejscowość Tichore- 


ckiaja. Denikim jest otoczony ze wszystkich stron 


przez. wojska czerwone mja obszarze kubańskie- 
go międzyrzecza. 

ARESZTOWANIE GENERAŁA JUDENICZA 
I SPÓŁKI. Z polecenia misyi angielskiej w Ry- 
dze aresztowano tiam generałów Judeniicza, Clae 
senappa i Władimirowa. Generałowie ci jechali 
do Niemiec. 

ZARZĄDCA PAŃSTWA NA WĘGRZECH. 
Zgromadzenie narodawe w Budapeszcie wybrało 
Honthyego z:iządcą państwa. 

LITWA trwa uparcie dotychczas na wrogiem 
wobec Polski stanowisku. Coraz wyraźniej wy- 
chodzi na jaw, że kapitaliści angiel. podmanwia- 
ją Litwę, aby sobie zabezpieczyć panujący nad 
Litwą wpływ, 

TEROR CZESKI w Zagłębiu  ostrawskiem 
wzmaga się 7 diia na dzuń lrzed trzema dria- 
mi wyrzucli Czesi w Po. kiej Ostrawy 18 gór- 
ników Polaków, wczoraj 17 z Małych Kończyce. 
To samo zapowiadi.ją uczynic w Pietwałdzie, 
Michałkowieskt, R2 twanicac" itd. W Porębie 
wyrzucono on'gdaj lekarza xasy brackiej dra 
Króla. Całą akı vą <ieruje czeski komitet plebi- 
zcytowy w Ostrawie. 

WILSON ZA PODJĘCIEM STOSUNKÓW Z 
ROSYĄ. Wedle doniesienia z Waszyngtonu, Polk 
podał się do dym'syi, ponieważ nowy sekrotanz 
stanu Colbry oświadczył się za podjęciem sbo- 
gunków z Rosyą sowiqcką. Słychać, że Wilson 
zgodził się ria ten krok. | 

NIEMCY BEDA SADZIĆ WINNYCH ZA PÓŁ 
ROKU. Rada najwyższa przedłużyła Niemoom 
termin przedłożenia wynilków procesu w Lipsku, 
wyznaczony pierwotnie na trzy miesiące, Ta 
zsmeść miesięcy. 

BUNT WOJSKI LITEWSKICH wybuchł w u- 
biegłym tygodriu w Kownie. Ogłoszono stam 
oblężenia. Chodzić wolno po mieście tylko do 
wodzimy 8-ej wieczorem. Zaprowadzomo cenzurę 
wojenną. Naiczelny wódz litewski Patukas podał 
się de dymisyi. Miejsce jego zajął generał Żu- 
kowski Ruch rewolucyjny przeniósł się nia pro- 
wtincyę. W wielu oddziałach utworzone zostały 
mady żołnierskie. 

MIEDZYNARODOWY KONGRES BYŁYCH 
ŻOŁNIERZY. Henryk Bhrbusse, znany pisarz- 
socyulista, wydał odezwę do byłych uczestników 
wojny, którzy krwawo walczyli między sobą, 
wzywającą ich, aby przybyli na międzynarodo- 
wy kongres byłych żołnierzy do Gazowy. 


Onewiedzialny redaktor: Zygmunt Klemensłiewicz, 
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WYLUDNIENIE SIE WIEDNIA. Przy spisie 
ludności w Wiedniu okazajo się, że ludność Wie- 
dnia w stosunku do stanu z r. 1910 zmniiejszyła 
się a 400.000 osób. W r. 1910 ludmość Wiednia 
wymos ła 2,230.000, a obecnie wynosi tylko 
1,838.707. 

NOWE KREDYTY DLA POLSKI W AMERY- 
CE. Z Waszyngtonu donioszą, że równocześnie 
z ogłoszeniem korespondaricyń w kiwestyi Adryar 
tyku Hoover wystąpi z żądaniem nowych kre- 
dytów dla Austryi, Kolski ji Armenii. 

DOPUSZCZENIE KOBIET DO GODNOŚCI 
DUCHOWNYCH. Jak donoszą z Kopenhagi, w 
parlamencie duńskim roztarząsnno kwestyę, czy 
kobiety mogą być dopuszczone do godności du- 
chowinych. Po żywej dyskusyi uchwalono zwró- 
cić się do poszczególnych gmim z zapytaniem o 
ich opinię w tej sprawie. 


KRONIKA. 


MANIFESTACYA ŚLĄSKA W KRAKOWIE. 

Kraków, a z mim ła Polska, święcił w nie- 
dzielę 29 z. m. uroczystość braterstwa ji jedriości 
Polski ze Śląskiem Cieszyńskim. W'?iec niedziel- 
ny odbył Się przy udziale kilkudziesięciu tysię- 
cy uczestn'ków. Przybyli bracia nasi ze Śląska, 
w liczbie pokaźnej, bo około 8000 z Cieszyna, 
Boguminiaj Chybia, Zabtocia, Wierzbicy, Skoczo- 
wa, Kanwiiny, Łaz, Piotrowic, Polsk'ej Ostrawy, 
Dąbrowy, Jasienicy, *Ustrnomia, Goleszowa, Pu- 
dłowia, Gruszowa, Jabłomikowa, Stoniatwy, Dzie- 
dzic, Kończyc, Rychwałdu, Izdebnika ij armych. 
Pnzybyl: bracia nasi ze Śląska, aby dać świsde- 
ctwo prawdzie, umocnić się w wiienze i wziąć za- 
jpewnienie w usiłowianiach całej Polski. 

W mam festacyi brał udział proletaryat so- 
cyalistyczniy Krakawa. Pod pomnikiem Mickie- 
wicza przemawiali posłowie: tow. Daszyński i 
Reger ze Śląska, jak również różni goście ze 
Śląska, Spiszu i Orawy. 

ODWOŁANIE ROZKAZU O BADANIU KO- 
BIET. Ministerstwo spraw wojskowych w roze- 
słanym komuriikacie stara się wyjaśnić sprawę 
badan'a kobiet przez komisye „poborowe, która 
wywołakhai burzę w Sejmie. Komunikat kończy 
się oświadczeniem, że został uniewatmiony roz- 
kaz o poddaniu przeglądow; kobiet członków 
rodziny poborowych przez lekarzy komisyi prze- 
glądowej, a mńnistenstwo spraw wojskowych 
zwróciło się do mi: isterstwia zdrowia publ czne- 
go o wydanie zarządzeń, aby lekarze powiatowi 
na żądanie powiatowych komend uzupełriem'a 
lub starostów wydawali kobietom, członkom ro- 
dzin poborowych, wymegiame świekdechwa lekar- 
skie dla przedstawienia ich kom syom przaglą- 
dowym. 

SKUTKIEM RAN odniesionych na froncie bol- 
szewickim, zmarł w szpitalu w Killiszu tow, 
Mieczysław Szuliński, metalowiec. Zmarły wal- 
czył w legiomach od r. 1914; z chw'lą powistania 
państwa polskiego stanął w szerągach polskiej 
armii walcząc o utrwielenie niepodległości swej 
ojczyzny, dla której swe życie młode ziożył w 
ofierze. Pochowany zastał w Kaliszu 15 stycza'a. 

NOWA PODW9YZKA TARYF KOLEJOWYCH. 
Jak podano przed kilku dniami do _ublicznej 
wiadomości, postamow.to ministerstwo kolei 
podnieść od 1 marca obowiązujące obecnie ta- 
ryfy tak osobowe, jak towarowe. W międzycza- 
sie zasziy okoiliczności, skłanitające min'stenstwo 
kolei do przekroczenia wspomnianej w lnoś- 
nem zawiadomieniu granicy podwyższenia ta- 
ryf osobowych. Mianowicie taryty te w pań- 
stwaich ościeryaych osiągnęły taką wysokość, że 
opłaty ra kolejach polskich ruimc pienwotnie 
zarnieroznego podwyższenia byłyby niestosun- 
kowo u*skie. Jeżeli weźmie się pol uwagę nad- 
zwyczaj rski kurs marki polski:j, szczególnie 
trudn: położenie skarbu polskiego, a także tnan- 
sito Prue Wschodnich przez Polskę do Nieniiec, 
to uznać się musi oną podwyżkę za: zgoła nie- 
wystarczającą (?). Ministerstwo kolej zmuszone 
jest zatem w zakresie taryf osobowych wystą- 
pić z dniem 1 bm. do podwyższenia ma kolejach 
okręgu wiarszawskiego, wileńskiego i poznań- 
skiego o 100 procent (z wyjątk'em opłat za kla- 
sę I. w okręgu pozrańskiem, która z uwagi na 
jej wysokość podwyższoną będzie tylko o 50 pro- 
cent), na kolejach z% okręgu radomskiego i o- 
kręgów małopolskich o 50 procent. 

ŻYWNOŚĆ DLA ŚLĄSKA. Prefekt otrzymał 
zawiadomienie, że z komisyi z Opola nadeszło 
pozwolenie na transporty żywności z Poznania 
przez Górny Sląsk. Transporty będą konwojo- 
wane przez wojska alianckie. 


p 4 frontów borana 


Zacięte walki i odparcie bolszewików 
nad Prypecią.. 


Warszawa (PAT). Komunikat sztabu geaeral- 
nego wojsk polskich z 1 marca b. r.: 

Front litewsko-białoruski: W rejonie Drysy i 
na południe od Bobrujska utarczki patroli wy- 
wiadowczych. Na odcinku poleskim nieprzyja- 
dal, pod osłoną pociągu pancernego, atakował 
gwałtownie naszą redutę przy Słacyi Płycz, de- 
monstrując jednocześnie na południe od Pry- 
peci. Po ciężkich i zaciekłych walkach eddziały 
masze, mie bacząc na przeważające siły przeciw- 
nika, odparły atak na całej linii. W walce tej 
zginął bohaterską Śmiercią dowódca naszego 
pociągu pancernego, porucznik Wilkoszewski. 

Front wołyński: Intenzywną działalność wy- 
wiadowuza przed całym frontem. Nasz oddział 
wywiadowczy rozbił na wschód od Zwiakla szwa 
dron kawałeryi bolszewickiej, biorąc jeńców i 
karabin maszynowy. 

Front podolski: Wyczerpamy ostatniemi wal- 
kami nieprzyjaciel, zachowuje się biernie. 


Z pism i książek. 


„ŚWIATŁO“, pierwszy socyalistyczny tygo- 
dnik ilustrowany, poświęcony literaturze, sztu- 
kom pęknym, popularyzacyi nauki oraz spra- 
wom społecznych, wychodzi w Wamszawie od d. 
15 lutego 1920 roku. Wispółudział w „Świetle” 
przyrzekli mzjwybibniejsi przedstawiciele litera- 
tury, sztuk‘, nauki i publicystyki. 

„Światło' drukuje nową powieść A. Struga. 
pi.: „Wyspa Zapomwienia'* — i ma zapewniony 
wąpółudział Stefana Żeromskiego. 

„Światło zam./eszcza reprodukcye najpięk - 
niejszych dz^eł sztuki, fotografie aktualne i +4. d. 

Adres Redakcyi: Warszawa, ul. Szpitalna 12. 
II piętro w dmugiem podwórzu. 

Warunki 'prenumerzity : 
od 15 lutego do końqą roku Mk. 120 — K 1%0 
Kwartajlmie ea 4, Mik  35—0K 50 
Miesięcznie . . . . . . Mk. 12 — K 1; 

Redaktor: Zygmunt Zaremba. Kierownik lite- 
racki: Andrzej Strug. Kierownik amtystyczny : 
Jan Rembowsiki. 

Żądajcie we wszystkich ksiągamiłach à kio- 
akach. 

„GŁOSUJ ZA POLSKA". Uwagi o tem, jak 
robotnicy polscy mają głosować podczas plebi- 
scytu. Napisał poseł Ignacy Daszyński. (Kraków 
1920). Broszura plebiscytowa, zbijająca k'lam- 
stwia, rozszerzane przez Czechów i Niemców 
wśród polskich robotników na Śląsku. Tę zna- 
komitą książeczkę, której cena wynosi 1 korona. 
20 hzlerzy z przesyłką, polecamy Towarzyszom 
Kolporterom! | 

„ODRODZENIE“ — napisa? Lucyan Rudnicki. 
Warszawa 1920. Cena aż 18 Mk. — Przestrzega- 
my Towiarzyszów przed kupnem tych elukubra- 
cyi. Szczerze żałujemy zecerów, którzy te bzdu- 
ry musieli składać, a jeszcze bardziej żal nam 
dobrego papieru, którego tyle marmowano! Że 
pam Rudnicki napisał książkę — trudno — wi- 
dać nie miał nic lepszago do roboty, ale że się 
znalazł dość raiwmy nekładca, który to wydru- 
kawał — to już jest karygodna lekkomyślrość! 
Niechże sam czyta — co wydrukował. Robotni- 
cze biblioteki kupować tego nie powinny! 
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Przeczytane numera 


„PRAWA LUDI" 


przesyłajcie 
krewnym i znajomym. 
PPP? 


db iiA kdo 
Pieczątki 


Kółek rolniczych wykonuje 
szybke 


Zakład rytowniezy 


Jan Widliński|k 


Kraków, Rysek gł , Lisia A-B 46, I p. 
(obek hotalu Drezdeńskiego). 
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szkła K 70— i wytej. Ma 
za zaliczką poeztewą. 
niem 2 K przekazem. 
Kupuje srebro 


Z drmkarmi Ludewej w Krakowie. 


wskutek wojny | 
towary znacznie podrożały, | 


firma | 
Ignacy Gypres 
Kraków, Szewska 13/18 | 


sprzedaje towary 
po nadzwyczajnie | 
nizkich eenach.— | 


Roskopf Patent z 
łańcuszkiem kor. | 


lowy damski na rękę K 250-—. 
Budzik najlepszy K 260—. | 
Harmonie po K 150-—, 300-—, | 
600— i wyżej. Dyamenty do 


szynki do włosów K 60—, | 


= brzytwy poj 
K 50-—, 80:—,120—. Wysyłka | 


i złoto. 


Cennik ilustrowany za przysła | 


